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Szczęśliwe dzieci ze ,,złotymi zasadami” 
Odpowiedzi, jakie padają z ust dzieci tego stulecia na różne poruszane przez nas tematy, są nas w stanie całkowicie zszokować.

   Dzisiejsze maluchy rozwijają się o wiele szybciej niż miało to miejsce kiedyś, można by, że w pewnym sensie są swego rodzaju dorosłymi w miniaturze, charakteryzującymi się ogromną potrzebą afirmacji i swobody oraz niezwykłą zdolnością podejmowania ryzyka i poruszania kwestii związanych z tym, co nieznane.

1) Swoboda

   Dzisiejsze dzieci potrzebują dużo ruchu, jak też niezbędnej przestrzeni, aby móc się swobodnie bawić i samodzielnie organizować czas podczas zabawy. Te gry i zabawy nie maja wieku i służą im do pobudzania kreatywności w znaczący sposób w ramach całkowitej swobody i niezależności, co pomoże im wzmocnić więzy społeczne i samodzielnie rozwiązywać swoje problemy.

                     Złota zasada odnosząca się do swobody.

   Jednym z niezbędnych elementów, które przyczyniają się do rozwijania swobody w zabawie jest fakt, że dzieci nie dostrzegają tego, że właśnie zabawa kryje w sobie symbol władzy, jakim może być obecność rodzica lub wychowawcy. 
Osoba nadzorująca zabawę dzieci w parku, lub przedszkolu, powinna być obecna a zarazem niedostrzegalna, aby mogły one ustanowić własne reguły i samodzielnie podejmować decyzje.

2) Wyzwanie

   W dzisiejszym społeczeństwie rodzice starają się czuwać nad dziećmi, aby uchronić je przed problemami niechcianymi sytuacjami, w których z pewnością nie muszą uczestniczyć. Niemniej jednak w wielu przypadkach ochrona ta jest przesadna, gdyż ogranicza rozwój pewnych umiejętności, wymagających podejmowania określonego ryzyka.  

Złota zasada odnosząca się do ryzyka.

   Nie powinniśmy ograniczać potrzeby dzieci do podejmowania pewnego ryzyka i tym samym odbierać im możliwości dokonywania samooceny niezbędnej do prawidłowego rozwoju. Nie chodzi tu o wyróżnianie się, ani o bycie gwiazdą, lecz codzienne doskonalenie i rozwijanie w dobrym kierunku.
3) Wysiłek
   Niezwykle ważne jest, aby już od samego początku dzieci były świadome tego, że, aby coś otrzymać, trzeba coś dać, że nie wszystko jest za darmo i konieczny jest pewien wysiłek, aby uzyskać rzeczy, których pragniemy.
To co uzyskujemy, powinno być proporcjonalne i zrównoważone w stosunku do włożonego wysiłku, zaś nasza odpowiedź brzmieć ,,tak” natychmiast, jak tylko dzieci o coś poproszą.
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Jeśli będziemy się zgadzać na wszystko, to nigdy nie będą w stanie zaakceptować ,,nie” jako odpowiedzi, we właściwy sposób skierować frustrację, jaka czasami pojawia się w życiu, a to może skutkować nieodpowiednim zachowaniem, jeśli nie dostana tego, czego pragną.

Złota zasada odnosząca się do wysiłku.

   Nieujarzmiona wola dziecka wymaga stopniowego kształtowania. Jest to proces długofalowy i niełatwy, gdyż towarzyszą mu sukcesy i porażki. W psychologii określa się to mianem nawyku. Należy utrwalać pozytywne nawyki, zachowując spontaniczność sportową rywalizację, by w dalszej perspektywie przyniosło to jak najlepsze rezultaty.
4) Odpowiedzialność

   Każde dziecko poza obowiązkami wynikającymi z chodzenia do przedszkola, powinno mieć jakieś dodatkowe zadania odpowiednie dla jego wieku i możliwości.
Radzenie sobie z nimi to wyzwalanie pozytywnej energii, to konieczność podejmowania samodzielnych decyzji, to takie przygotowanie do większych wyzwań w dorosłym życiu, by nie budziły one lęków i frustracji.
Złota zasada odnosząca się do odpowiedzialności.

   Już od najmłodszych lat trzeba stwarzać maluchom okazje do nawiązania współpracy i wykazania się większą samodzielnością. Począwszy od trzeciego roku życia, dziecko może już pomagać w porządkowaniu pokoju, układaniu zabawek, zabawek nieco później nakrywaniu do stołu, rozpakowywaniu zakupów, opiekowaniu się zwierzęciem domowym itp.

Słowem, dobrze jest, jak najwcześniej przydzielać mu zadania odpowiednie do wieku, a następnie sprawdzać wyniki jego działań, aby mogło się poprawić.
5) Granice
   Dzieci powinny wzrastać w określonej dyscyplinie, określając pewne zasady i ustalony porządek, co stwarza potrzebę wyznaczania granic. Maluchy stale szukają sposobów, jak je przekroczyć lub ominąć, choć w gruncie rzeczy one ich potrzebują. My – dorośli, mamy obowiązek czuwać nad zachowaniem pewnych zasad i struktur. 

Nie chodzi tu o obsesyjne tworzenie barier. Pewna elastyczność w naszym działaniu może sprzyjać budowaniu samodyscypliny malucha. Błędem jest zaspokajanie wszelkich potrzeb dziecka, dbałość o to, by ciągle było zadowolone i nie doznawało żadnych przykrości. Takie działanie zaburza prawidłowy przebieg procesu. W przyszłości może mieć ono problemy związane z adaptacją do życia w społeczeństwie. Zyskamy szacunek maluchów, jeśli konsekwentnie będziemy od nich wymagać przestrzegania ustalonych zasad.
Złota zasada odnosząca się do granic.

Aby osiągnąć sukces, należy utrwalać właściwe nawyki. Wspólne działanie w rodzinie, eksponowanie tego, co dobre, a piętnowanie zła, uświadamia dziecku, jaki obowiązuje w niej system wartości, które powinno zaakceptować. 
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6) Docenianie

   Dzieci chcą wiedzieć, że otoczenie, w którym się rozwijają, kocha je i szanuje. Chociaż powinniśmy ganić negatywne zachowania, bez uogólniania  i odwołując się do konkretnych faktów, równie ważne jest, aby dać im do zrozumienia, że doceniamy to, co robią dobrze i postrzegamy poczynione przez nie postępy.
Złota zasada odnosząca się do doceniania.

   Fundamentalne znaczenie dla poczucia własnej wartości  i osobowości dziecka ma towarzyszenie mu w tym procesie, dostrzeganie i właściwa ocena jego sukcesów porażek. Sprzyja temu wspólne spędzanie z dzieckiem czasu, uczestniczenie w jego zajęciach i odpoczynku, zwracanie uwagi nie tylko na to co mu się nie udało, ale przede wszystkim podkreślanie tego, co zakończyło się z powodzeniem. Wspólna radość z osiągniętych wyników, nagroda  w postaci naszego uznania jest dla dziecka czymś bardzo ważnym. Tego od nas oczekuje i jest nam wdzięczne, że nie skupiamy się tylko na jego wadach i popełnianych błędach.
7) Przyjaciele
  Dzieci rozwijają się dobrze, jeżeli mają przyjaciół. Kontakty z nimi stwarzają okazje do pracy nad sobą, a także pomagają lepiej poznać samych siebie. Dzięki przyjaciołom uczą się dzielić i czuć członkami grupy rówieśniczej.

Sposób w jaki dziewczynki postrzegają i tworzą swoje grupy, jest nieco odmienny od sposobu, w jaki to robią chłopcy. One przede wszystkim szukają potwierdzenia, że są częścią grupy, podczas, gdy chłopcy zabiegają bardziej o pozycję w grupie. Generalnie dziewczynki tworzą stosunkowo grupy, dwu/trzyosobowe, w których głównym powodem do zmartwień czy źródłem konfliktów jest to, kto jest najlepszą przyjaciółką danej koleżanki. Chłopcy natomiast, szukając dominującej pozycji, skupiają się na tym, kto ma większą władzę, kto jest liderem (i wielu o to walczy) i zajmuje wyższe miejsce w hierarchii grupowej.

Złota zasada odnosząca się do przyjaźni.

   Sprzyjanie otwartości dzieci do nawiązywania znajomości i tworzenia okoliczności, w których zdobędą przyjaciół, pomoże im w ich rozwoju, gdyż dzięki przyjaźni nabywają umiejętności społecznych, uczą się rozwiązywania konfliktów, zyskują większą pewność siebie, wzrasta ich poczucie bezpieczeństwa, poznają punkt widzenia drugiej osoby… Przygotowują się do dorosłego życia w społeczeństwie.
Mądra rada logopedy jak wychować optymistę…
                  Ruch, słuch, wzrok- podstawa uczenia się
                        Co wpływa na dobre uczenie się?
-Gotowość fizyczna i psychiczna
- Odpowiednio ukształtowana percepcja zmysłowa(równowaga, dotyk, słuch i słyszenie, wzrok i percepcja wzrokowa).
  Zawsze należy wykluczyć uszkodzenie fizyczne zmysłów, a jeśli wystąpiły, podjąć natychmiastowe leczenie. Natomiast zaburzenia percepcji  zmysłowej(dotyk, układ przedsionkowy w tym równowaga, słuch i wzrok) ,mogą świadczyć o niezintegrowanych odruchach posturalnych.               
            Objawy nadwrażliwości na dotyk:
1) nadwrażliwość,
2) niechęć dobycia dotykanym, ale ciągła chęć dotykaniainnych,
3) reakcje alergiczne skóry,
4) niezdolność do kontroli temperatury,
5) niski próg odporności na ból,
6) niechęć do sportu,
                      Objawy niewrażliwości na dotyk:
1)
podwrażliwość na dotyk      
2)
wysoki próg bólu,
3)
duża potrzeba uprawiania sportu,
4)
prowokowanie bójek i awantur,
5)
nagminne dotykanie innych,
6)
„słoń w składzie z porcelaną".
   Zdolności ruchowe warunkują dobre uczenie się w młodszym wieku dziecięcym. Istnieją określone standardy dojrzałości ruchowej. 
     Są to;   

 - podskakiwanie z nogi na nogę,
- bieganie,
-jazda na rowerku ,
- przekraczanie linii środka,
- odpowiedni chwyt pisarski,
- odpowiednie siedzenie w ławce( nie na pięcie i bez pokładania się na jedną stronę)
          Percepcja wzrokowa
   Aby dziecko mogło sprawnie czytać i pisać niezbędne jest prawidłowe widzenie. Jest to skomplikowany system połączeń nerwowych, które powinny wytworzyć się w pierwszych latach życia dziecka i które zależą od stopnia dojrzałości ośrodkowego układu nerwowego. Aby zmysł wzroku prawidłowo się rozwinął niezbędna jest integracja odruchów.

   Każde oko widzi inny obraz: mózg musi je połączyć je ze sobą. Oczy muszą współdziałać ze sobą, każde oko powinno kierować się na ten sam punkt. Taki proces nazywa się konwergencją. Ponadto obraz widziany powinien być ostry, oko musi być skupione na określonym obiekcie i musi cały czas dostosowywać odległość i kąt widzenia. Ta zdolność to akomodacja. Istnieje jeszcze wiele innych zjawisk potrzebnych do prawidłowej nauki czytania.

Objawy wskazujące na problemy ze wzrokiem:
1) nieprawidłowe odczytanie słów;
2) pomijanie albo powtarzanie wyrazów lub linijek;
3) powolne tempo czytania;
4) konieczność używania palca jako wskaźnika;
5) zapominanie przeczytanego przed chwilą tekstu;
6) słaba koncentracja;
7) dziecko mówi o ruszających się lub skaczących literkach;
8) czytanie z bardzo bliskiej odległości;
9) czytanie z jednym okiem zasłoniętym albo siedząc bokiem;
10) rozpraszanie się, efekt braku selekcji wzrokowej;
11) nieprawidłowa postawa przy czytaniu i pisaniu;
12) krzywe pismo, odchylone litery w różnych kierunkach;
13) niezdarność;
14) trudności z grą w piłkę;
15) bóle głowy.
Percepcja słuchowa, a uczenie się.
   Słuch ogrywa kluczowa rolę w procesie uczenia się. Nawet najmniejsze uszkodzenie słuchu wpływa na uczenie się i zachowanie. Badanie słuchu dziecka po urodzeniu nie zwalnia rodziców z czujności czy słuch na dalszym etapie rozwoju dziecka funkcjonuje prawidłowo. Częste katary ,alergie, powiększone migdałki, bakteryjny płyn w uszach mogą spowodować uszkodzenie słuchu. Ubytek słuchu 20dB nie podlega aparatowaniu, ale może wpływać na jakość uczenia się.

Głośne dźwięki, wybuchy, petardy, słuchanie głośnej muzyki przez słuchawki douszne może trwale uszkadzać słuch. Słuchanie głośnej muzyki w dyskotece przez parę dni z rzędu niszczy na stałe słuch. Słuchanie z kolei cichych jednostajnych dźwięków o niskiej częstotliwości może powodować nadwrażliwość na dźwięki. Zwiększa się wtedy wrażliwość na hałas, a stałe ciche dźwięki mogą powodować irytację i stres. 

   Słyszenie zbyt wielu dźwięków lub nadwrażliwość słuchowa może powodować również wiele problemów. Dzieci z autyzmem, nadpobudliwe, z dysleksją i osoby z depresją borykają się z tymi trudnościami.

Tak jak dominacja prawego oka u osoby praworęcznej ma duże znaczenie w procesie czytania i pisania ,tak i dominacja prawego ucha jest bardzo ważna dla słyszenia i wsłuchiwania się. Do takiego wniosku doszedł francuski lekarz laryngolog Tomatis. Opracował idealną,, krzywą słyszenia’(na podstawie badania  audiometrycznego słuchu), która polega na tym ,iż lepiej powinniśmy wychwytywać dźwięki prawym uchem, ponadto dźwięki o niskiej częstotliwości nie muszą być idealnie słyszane. Krzywa słyszenia przy częstotliwościach coraz wyższych powinna się łagodnie wznosić.
    Do podobnych wniosków doszedł dyrektor szkoły podstawowej w Danii  Klejd Johansen, który wiele lat badał dzieci z dysleksją. Udowodnił , iż dzieci ,które nie miały żadnych problemów z nauką czytania i pisania miały podobną krzywą słyszenia do krzywej słyszenia Tomatisa. Natomiast dzieci dyslektycze i z innymi trudnościami w nauce miały w badaniach słyszenia  wiele skrzyżowań. Ponadto lewe ucho u tych dzieci często jest uchem dominującym, co niekorzystnie wpływa na proces uczenia się. Dochodzi do opóźnień słuchowych, mierzonych w milisekundach, ale mających duże znaczenie w procesie rozwoju mowy i uczenia się.
Klejd Johansen opracował również metodę stymulacji słuchowej. Istnieje wiele innych metod treningów słuchowych na świecie.

Objawy problemów ze słuchem:
1) krótka możliwość skupienia się;
2) skłonność do rozpraszania się;
3) nadwrażliwość na dźwięki;
4) niezrozumienie pytań;
5) mylenie podobnie brzmiących słów, częste prośby o powtórzenie            wyrazów;
6) trudności z wykonywaniem poleceń składających się z sekwencji;
7) monotonny głos;
8) wahania w czasie mówienia;
9) ubogie słownictwo;
10) posługiwanie się wyłącznie prostymi zdaniami;
11) nieumiejętność śpiewania zgodnie z melodią;
12) trudności z rozumieniem czytanego tekstu;
13) trudności z czytaniem na głos;
14) trudności z ortografią;
15) opóźnienia w rozwoju słuchowym.
  Istnieje wiele metod korygujących nieprawidłowości neurorozwojowe u dzieci w wieku przedszkolnym i szkolnym.
                    Są to :
-metoda psychomotoryczna
-metoda Dobrego Startu
-metoda ortooptyczna
-metoda Tomatisa
-metoda IAS Johansena
-metoda INPP
-metoda SI
-metoda Weroniki Sherborne
-metoda Move To  Learn
Opracowały: 

                                                                              Ilona Siemianowska
Ewa Krupińska        
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   Życzymy wszystkim dzieciom i ich rodzicom słonecznych i bezpiecznych wakacji. Do zobaczenia we wrześniu!!!
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